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na terenach wyzwolonych spod okupacji faszystów 


ratug PAP, Agencja ;, Hellas Press" 
powolując się na informacje, uzyskane 
drogą radiową z kwatery głównej armii 
demokratycznej, donosi, że na terenach 
zajętych przez greckie siły oporu odbyły 
się wybory do ludowych rad administra 
cyjnych. 


+*+ èe *» 

RZYM PAP. Jak donosi dziennik „Elef 
teria“ grecka armia demokratyczna przy 
stąpiła do budowy w Epirze własnego 
lotniska, 


PARYŻ PAP. tedka agencja ' praso- 
wa „Hellas Press“ donosi o dwi nowych 
sukcesach armii demokratycznej. 

W Grecji północnej na odcinku Kardi- 
ca (Tesalia) oddziały rządowe zostały 
zmuszone do odwrotu pod naciskiem sił 
partyzanckich, pozostawiając na placu 
boju znaczne ilości sprzętu wojennego. 

W Grecji środkowej jeden batalion 
wojsk rządowych został rozproszony, a 
drugi otoczony i rozbrojony 

W ręce partyzantów wpadły plany no 
MMMMMOYTMÓMOATOCTM 


Konsultacja u Ramadiera 


PARYŻ PAP. Premier Ramadier przy 
jął w sobotę członków izby reprezen- 
tantów, badających sytuację gospodar- 
czą Europy z Johnem Taberem na czele. 
Taber — jak wiadomo — jest przewod- 
niczącym komisji budżetowej. kongresu, 
od której decyzji zależy w dużej mie- 
rze pomoc USA dla państw europejskich. 

Jakkolwiek nie opublikowano oficjalne 
go komunikatu o przebiegu rozmów, W 
kołach poiniormowanfych twierdzą, że 
premier Ramadier zapoznał kongresme- 
nów amerykańskich z opracowanym osta 
tnio planem odrodzenia finansów fran- 
cuskich oraz wyjaśnił, w jaki sposób re 
alizacja tego planu wiąże się z amery- 
kańskim programem pomocy. 

Tegoż samego dnia w godzinach wie- 
czornych kongresmeni amerykańscy od- 
byli konferencję z ministrem finansów 
Schumanem oraz ministrem spraw za- 
granicznych — Bidualt'em 


Strajk w Paryżu 


ma się rozpocząć dzisiaj 

PARYŻ (Obsł. wł.) Związek pracow- 
ników komunikacyjnych zakomunikował, 
że o ile do poniedziałku w nocy minister 
pracy nie uczyni zadość ich żądaniom — 
w sprawie podwyżki płac w Paryżu — 
rozpocznie się strajk pracowników kolei 


podziemnej i wszystkich innych środków | 


komunikacyjnych, 


| wej ofensywy przeciwko armii demokra 
tycznej, oznaczone szyirem „Błyskawicz 
na Ofensywa“. 

RZYM PAP. Minister bezpieczeństwa 
publicznego Rendis zarządził wprowadze 


nie sądów wojskowych w Atenach oraz 
zaostrzenie środków bezpieczeństwa w 
związku z pojawieniem się w dniu 9 bm, 


oddziałów powstańczych w odległości 13 


km. od stolicy Grecji. 


Rezolucja KCPPR 


w sprawie narady 9-ciu partii 


WARSZAWA. W. sobotę 11 bm odbyło 
się w Warszawie posiedzenie plenarne 
KC PPR z udziałem licznych terenowych 
działaczy partyjnych. Sekretarz general 
ny KC PPR tow. Gomułka - Wiesław — 
złożył na tym posiedzeniu sprawozdanie 
z narady 9-ciu partyj marksistowskich, 
która odbyła się w Polsce w końcu wrześ 

mia. 

Po referacie tow. Gomułki - Wiesława, 
rozwinęła się ożywiona dyskusja, w wy- 
niku której uchwalono jednomyślnie na- 
stępującą rezolucję: 

„KC PPR przyjmuje do zatwierdzają- 
cej wiadomości sprawozdanie z narady $_rz6ństwa Polki LUUOWRJ „| E aikkaiąnnnniininny wiadomości sprawozdanie z narady 9 


partyj i stwierdza, że powołanie Biura In 
tormacyjnego w Belgradzie i deklaracja 
narady wskazują jedynie sktteczną dro- 
gę w walce o pokój i suwerenność na- 
rodów przeciw agresji imperialistycznej. 

KC PPR stwierdza, że w obliczu za- 
dań, które stoją przed partią, wytyczne 
zawarte w referacie tow. Wiesława na 
plenum KC powinny być realizowane 
przez wszystkie ogniwa organizacyjne 
partii, wzmagając ich aktywność w wal- 
ce z reakcją i skupianie sił demokratycz 
nych w imię rozwoju i trwałego bezpie- 
czeństwa Polski Ludowej. 


ZSRR 
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Prezydent i Marszałek 


w Poznaniu 

POZNAŃ. W dniu wczorajszym przybyli 
do Poznania Prezydent RP — ob. Bolesław 
Bierut i Marszałek Polski — Michał Rola - 
Żymierski, by wziąć udział w uroczystości wrą 
czenia pułkowi piechoty sztandaru, ufundo- 
wanego przez mieszkańców Poznania. 

Uroczystość połączona była z promocją ofi 
cerów broni pancernej i wojsk spadochrono- 
wych. 

Do zebranych tłumów wygłosili przemó- 
wienia Prezydent Bierut oraz Marszałek Ży” 
mierski, 


Sprawa Indonezji na martwym punkcie 


Upór delegacji amerykańskiej przedłuża debaty Rady Bezp eczeństwa w nieskończoność 


NOWY JORK (PAP). Na sobotnim posiedze- | skich na pozycje, 


niu Rady Bezpieczeństwa wznowiono dysku- | częciem działań wojennych. 


sję nad rezolucją radziecką, żądającą wyco- 
fania wojsk holenderskich oraz indonezyj- 


rozciągłości rezolucję radziecką, 


„Konstruktywna praca" w ONZ 


zajmowane przed rozpo- 


| amerykańskiej, 
Delegat polski dr. Suchy poparł w całej słuszności 
poddając 


jednocześnie krytyce. stanowisko  delegacj 
która odmówiła uznani/ 
zaproponowanej we wniosku ra: 
dzieckim zasady, mimo, że Stany Zjednoczo= 


| ne zasądę tę stosowały w przeszłości kilka” 


krotnie. 

Dr. Suchy przypomniał, że Ameryka, ofia= 
rowując swoją mediację w sprawie między 
Nikaragua i Honduratem w roku 1918 oraz 
między Guatemala a Hondurasem w roku 
1919, zażądała w obu wypadkach, aby agresor 
wycofał swe wojska na pozycje wyjściowe, 
Mówca przytoczył dalej, iż zaledwie przed 
2 miesiącami na konferencji w Rio de Janei= 
ro Stany Zjednoczone poparły wniosek Ko- 
lumbii, w myśl którego odmowa strony atā" 
kującej wycófania swych wojsk byłaby 
uznana za dowód napastniczych jej intencji 
Delegat polski stwierdził, że to, co było słusz= 
ne w Rio de Janeiro, jest również słuszne w 
Lake Success, 

Przedstawiciel Australii, oświadczając, że 
wniosek radziecki jest „niepraktyczny', Zza- 
proponował ze swej strony rezolucję kompro- 
misową, zalecającą wycofanie wojsk. obu 
stron conajmniej o 5 km. od miejsca, w któ- 
rym znajdowały się 1 sierpnia, tj. w chwili, 
gdy Rada Bezpieczeństwa wydała rozkaz za- 
przestania działań wojennych. 

Aleksander Cadogan w imieniu Wielkiej 
Brytanii sprzeciwił się przyjęciu propozycji 
australijskiej i zaproponował, aby 3-osobowa 
komisja arbitrażowa Rady Bezpieczeństwa, 
która w chwili obecnej znajduje się w dro- 
dze do Indonezji, oraz komisja konsularna, 
prowadząca już tam dochodzenia, wspólnie 
wytyczyły tymczasową linię demarkacyjną 
„możliwie jak najszybciej”, 

Żadna ze zgłoszonych propozycji nie uzy- 
skała aprobaty większości Rady 
Bezpieczeństwa. 

Następne posiedzenie Rady odbędzie się we 
wtorek, -~ TR A 
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ZYTELNICY! 


Nie trzeba gro: ndzić kilkudziesięciu 


odzienn konkurs 


Ea -= m w im A 


Ni Ź 


s premiowy „Głosu 


kuponów? 


WYSTARCZY WYCIĄC NASZ KUPON PREMIOWY zamieszczony obok, wy- 
pełnić czytelnie i przesłać 459 Redakcji naszego pisma w ciarn trzech dni. 


Już w czwariek dowiemy się kto wygral KAPELUSZ DAMSKI LUB MĘSKI. 


ka 


NOWY JORK (PAP). Przebywający obecnie 
w Nowym Jorku jeden z najstarszych i naj- 
wybitniejszych dowódeów chińskich, gen. 
Feng Yu-Hsiang, ostro zaatakował na kon- 
ferencji prasowej Czanz-Kai-Szeka, ońwiad- 
czajac. iż on i icge reakcyjne otoczenie są w 
całej nełmi odpowiedzialni za obecny chans w! 
Chinach. Stwierdzając, że nie wierzy w 3 


liwość zwycie a Czang-Kai-Szeka nad ko- 
munistarni Hsiang podkreślił, iż przy- 
wódea Kuomintangu ssbotował wszelkie plaa 
AZINET FER 


Przed wyborami 


Prezydenta USA 


LONDYN (Obsi wł.) Jak donoszą z 
Waszyngtonu w Stanach Zjednoczonych 
rozpoczęła się już akcja w związku z wy 
borami prezydenckimi, jakie odbędą się 
w przyszłym roku. Ze strony republika- 
nów coraz bardziej forsowane jest wysu 
nigcie kandydatury gen. Eisenhowera. 
Dia poparcia jego kandydatury w 18 sta 
nach powstały komitety, utworzone przez 
miejscowe oddziały partii republikańskiej. 
Nieminiej jednak dotychczas gen, Eisen- 
hawer nie wyraził swojej zgorty na wy- 
suniecie jego kandydatury. 


Wygrane 


w codziennym Konkursie „Głosu” 


Wczoraj wieczorem w lokalu redakcji „gło 
gu“ — Łódź, Piotrkowska 86, — roziogowana 
została kolejna premia naszego konkursu co= 
aziennego z dnia 10. 10. 47. 

SUKIENKĘ WEŁNIANĄ 
wygrala ob. Stanisława Drzewiecka, żur, 
w Łodzi, Ruda Pabianicka, ul. Pomorska 
10, praeowniea Zjednoczenia Przemysłu 
Wełnianego (dawn. Horak). 

Ob. Drzewiecka proszona jest o przy- 
bycie do red. „Głosu*, ul, Piotrkowska 
26, II p. w godzinach od 14 do 18. 
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Czytelnicy zamiejścówi! Nie nadsyłajcie ku 
żonów w kopertach. Wystarczy nakleić kupon 
ya karioniku w formatie normalnej pócztówz 
ki, napigać czytelnie adres redakcji „Głosu“ 
— Łódź. Piotrkowska 56 i nakleić znaczek | 


pocztowy ża 1 złoty. 


Jutro zamieścimy KUPON NA TOREBKĘ DAMSKĄ SKORZANĄ. 


haos i nedza w Chinach 


oto skutki rządów dyktatorskich Czang-Kai-Szeka 


ny siosmowania rządu koalicyjnego. 


jąc nieudolnośó/obecnego rządu, mówca za- 


Qpisu- | się de odbudowy zospodarczej Chin i ich de- 
zen. Hsjang ! 


C BHA 4A. X. 
1847 r. 


KUPON PREMIOWY 


Imię } nazwisko 
Adre |. 
Zakład praey | 


mokratyzacji. Z tego powodu 


znaczył, że — jego zdąniem — żadna pomec| wypowiedział się przeziwke pomocy ekono- 


udzielana obecnemu 
-nan 


Kulisy usunie 


rządowi: mie przyczyni 


micznej GSA dla Chin. 


cia Shinwella 


ze ścisitego gabinetu przez Bevina 


LONDYN PAP. Brytyjski minister Ema- 
ńuel Skinwel! oświadczył w dniu wczoraj- 
szym. ze przeniesienie go ze stanowiska mi- 
nistra opału na stanowisko ministra wojny, 
wskutek czego nie wszedł w skłąd ścisłego 
gabinetu — nie nastąpiło z jego wyboru, „Był 


mialem możność znacjonalizowania 2 wiel- 
kich gałęzi nrzemysłu oraz powołania do ży- 
cia państwowegn urzędu węglowego | za- 
rządu elektrowni brytyjskich,” 

Stwierdzając, że nie chciał, wbrew wszel 
kim prowokacjom. lać wodę na młyn swych 
przeciwników politycznych, Shinweł zazna- 


bym srezęśliwy — powiedział on —gdybym | czył, że jako lojalny członek Labour Party, 


mógł pozostać w ministerstwie opału. gdzie 


musiał postąpić tak, jak nd niego żadano. 


Faszystowskie wybryki w Chile 


LONDYN (Obst. wl) Raad radziecki wy- 
stosował protest do rządu Chile w związku 
z ostrzelaniem z przejeżdźającej ciężarówki 
gmachu ambasady radzieckiej w Sant - Ja- 
go. Wręczając protest ambasadorowi Chile w 
Moskwie, radziecki wiceminister spraw zagra 
nicznych ZSRR Malik oświadczył, iż fakt 


ostrzelania ambasady ZSRR jest wynikiem 
„nieokiełznanej propagandy antyradzieckiej 
| Ww Chile, na którą rzad chilijski nie uważa za 
stosowne reagować. Wobec powyższego rząd 
|= żąda przeprowadzenia natychmiasta- 
wego śledztwa i surowego ukarania winnyeh. 


ua 


na KAPELUSZ DAMSKI lub MĘSKI 
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Wyciąć i przestać do redakcji „Ałesu”, Łódź, Pistrkowska 96, (M mięta 


Na marginesie 


»Rycerze« - spod jakiego znaku? 


Odbył się niedawne w Bosionie doroć 
zjazd organizacji tzw. „Rycerzy Kolumba”. Sr- 
ganizacja ta, licząca ok. 700 tysięcy członków, 
należy do awangardy ruchu faszystowskiego 
w Ameryce, odznacza się wyjątkową reak- 
cyjnością i obskurantyzmem. Pod osłoną góre 
nolotnych haseł „amerykanizmu', „Rycerze Ko- 
lumba” prowadzą szeroko rozqałczioną propa- 
gandę przeciwko demokracji i postępowi, na 
rzecz rasizmu i faszyzmu. 

Na zjeździe bostońskim piorunowana, orzy- 
wiście, ile wlezie pod adresem Z.S.RIR. i kra- 
jów demokracji ludowej. Popisał się tu w cha- 
rakterze mówcy zwłąszcza zastępca guberna- 
tera stanu Massachusets — Gonlidge, któpy 
„wyjaśnił' zebranym, że warst cen w IJBA 
spowodowany zostął wywozem żywności, ma- 
szyn itp, do krajów Wschodniej Europy (1). 
Biedne, nieszczęśliwe Stany Zjednoczone 0go- 
lacono po prostu ze wszystkiego i teraz missz- 
kańcy tęgon kraju (wyjąwszy, nczywiście, ka- 
pitalistycznych businessmanów i elokwantnych 
gubernatorów) sierpnia głód, Jakież to arraste 
i prawdziwe! 

© tendencjach, panujących wśród . Rycerzy 
Kolumba”, świadczy m.in. rezolucja zjazdu, 
wymierzoną przeciwko siedmiu duchownym 
amerykańskim, którzy odwiedzili nie dawno 
Jugosławię i dali później świadectwn praw- 
dzie, twierdząc, że — whrew oszczerczym zrywye 
śleniom — nie ma w tym kraju nietoleranoii 
i ucisku religijnego. 

Szanowni „Rycerze” mie oszczędzili zresztą 
siów gorącego „potepienia” również posteps- 
wym działaczom amerykańskim, jak Wallace, 
Taylor i inni, szczując przeciwko nim opinię 


Bardzo ciemna jest, doprawdy, gwiazde, 
przyświecająca tym osobliwym „Rycerzsm”. 
| przypomina — „hackenkreuz”. R. A. 


|RZERUMI POWPATWTYWW WOK MĄKA DO OCE PEE AEE OOOEPOPOOECOFTAW EKO EDI MPA MY ECLIA W EPEGY TYYTYPFUWYTYTECEPY LYN NANKARANNERUNE ZADENEEA AJ 


W czwartą rocznicę bitwy pod Lenino 


=  mroczysia akademia w Teatrze Powszechnym TUR 


w mrzededniu 4-ej reczrcy historycznej 
bitwy 1-ej dywizji im. Tadeusza Kościuszki 
pod Lenino odhyła się ubiegłej soboty w Tea- 
trze Powszechnym TUR uroczysta akademia, 
zorganizowana przez Tow. Przyjaciół Zełnie- 
rzą, Oficerską Szkołę Polityczno=<Wychowaw- 
czą 1 Zarząd Wojewódzki TUR. Na wstępie 
ticznie zebrana publiczność minutą milczenia 
uczeła pamięć bohaterskich Kościuszkaw- 


ców, padłych poo Lenino w azasis wykong- 
wania zadania bojowego. 

Szczegółowy referat o przebiegu i znacze- 
niu bitwy pod Lenino wygłosił mir Wolanin. 
Zebrazawawszy sytuację, jaka wytworzyła 
sie po haniebnym wycofaniu wojsk polskich 
przez Andersa w chwili, gdy decydowały się 
losy świata i Polski. mówea podkreślił, iż bit- 
wa pod Lenino była zapotzątkowaniem 


Pogrzeb bohaterów 


WARSZAWA (PAP) — Dnia 12 bm. 
w Warszawie odbyło się uroczyste złoże 
nie dosaerobu na wojskowym ementarzu 
ia Powązkach zwłok bohatersko pole- 


giych dnia 24 sierpnia 1944 r, przy wy- 
konywaniu zadania bojowego alicerów 

dywizji tm. T, Kościuszki mjr. Łysa- 
kowskiega į poety kościuszkowca kpt. 
Szenwalda, 


udziału wojsk polskich ma maiwaśniejszom 
z frontów drugiej wojny śŚwiatówej — na 
froncie wschodnim. 

Wielki był entuzjazm uczestników bitum 
pod Lenino i nastepnych bitw — oświadcza 
mówea — gdyż walczyli blisko swojej ziemi 
ojczystej, gdyż każdy metr zdobytezn tersmu 
zbliżał ich do umeczonej przez okupanta 
Polski. W dalszyjmn c'ągu swojego ciekawego 
referatu mji. Wolanin opisał przebisz dzie 
szych walk Wojska Polskiego aż do cąłkovm- 
tego oswobodzenia kraju. 

Po części oficjalnej, zakończonej odegra- 
niem hymnu polskiego i radzieckiego. odbył 
się koncert w wykonaniu uczniów Oficer- 
skiej Szkoły PolitycznośWychowawczej. Bar- 
dze ciekawy był montaż p. t. „Historia Waj- 
ska Polskiego", oparty na twórczości okresu 
wojennego póetów Słonimskiego, Brogiéw- 
skiego, Ważyka, Szenwajda i innych. 


Przecież nawet hie wiemy, o co walczy- 
my i po co nadstawiamy swoje głowy, 
Wierze jednak. że nast -i moment, kie- 
dy bedziemy dztałąć, Cała bieda polega 
1a tym, że, nim do tego dojdzie wiele tu- 
dzi zginie. 

Wall z powątpiewaniem. pokiwał gło- 
wa: Ale Quell zrozumiał Manna. W jego 
słowach znalazi w stko, czego szukał. 
myśląc w samot "4 mad tym. co się 
dzieje wokało niego limponowała mu ia- 
gność myśli Manna, siła, która było arze- 
akniete każde jego słowo. Nagle przy- 
)mniał sobie, że ma być za chwile w 
Sztabie. Musial się pożegnać. Wstając od 
stołu zwrócił sie do Manna: 

— Muszę już jść. Czekają a mnie. 
Choa: mnie skierawać z powrotem do es- 
kadry. Czy zobxczymy sie, jeszczę? 
ydabnie odpowiedział 
zjemy śniadanie razem 


p Si 
Mann. 
w piatek? 


— Wspaniale, A zatem — dowidzenia. 
Quell wyszędł cały pod wrażeniem 
słów Manna. Ma rację! Aby tylko dożyć 
do tego momentu, gdy się zacznie dziać 
to, o czym mówił Szkot. Nie rozumiał ie 


zo dokładnie. nie wiedział jakie formy | 


to przybierze, lecz czuł jedno: musi do- 
żyć tej chwit 

QueHowi nie udało się spotkać z Man- 
nem w piątek. Niespodziewanie otrzymał 
skierowanie do jednej z eskadr lotniczych 
działających na_ terenie pustyni. Musial 
natychmiast udać się do Aleksandrii, Wy 
jeżdżał z ciężkim Sercem. bo tęsknił o- 
gromnie za Heleną. Przepaść rozłąki mię 
dzy nimi stawała się coraz szersza. Jed- 
nocześnie nadał tkwiły mu w duszy pełne 
mocy słowa Manna. i 

Na węzłowej stacji w pobliżu Aleksan 
drii miał przesiadkę. Wysiadł z pociągu 
i zobaczył na peronie grupe angielskich 
alicerów, spacerujących w oczekiwaniu 


ta pociąg. Byli to pułkownik, trzech maj dość zniszczony. Cień 


| 


iorów i młody kapitan. Eleganckie mun- 
dury Iśniły w słońcu. Były nowiułeńkie 
i starannie uszyte. Oficerowie prowadzi- 
bi między soba rozmowe, nacechowana 
górnolotną etykietą, przyjęta w gronie 
oficerów brytyjskich, Quell odrazu wy- 
czuł w stosunku dą nich tę sama pogar- 
dliwą antypatie. jaka zrodziła się w nim 
w Kairze, gdy ogladał w sztabie podob- 
ne typy. Nagle usłyszał głosy. mówiące 
po grecku. Zobaczył kilkudziesięciu grec- 
kich żołnierzy, niechluinych i brudnych, 
ubranych w zniszczone mundury. Praw- 
dopodobnie byli to nieliczni greccy żołnie 
rze, którym udało się zbiec z Kreły. Ich 
nieogolone, zmęczone twarze spodobały 
sie Quellowi. Grecy z zaciekawieniem 0- 
glądali eleganckie sylwetki brytyjskich o- 
iicerów. Jeden z maiorów, wsławiając 
monokl w oko, wycedził przez zeby z no 
gardą: 

— Zawszona hołota... 

— Kto to? — zapytał pułkownik. 

— Grecy. albo coś w tym rodzaju — 
odpowiedział ten sam maior, — Huliga- 
neria i hołota.. 

— Gdzież są ich oficerowie? — ciag- 
nął dalej pitkownik. 
raczej szczep dzikusów, niż wojsko. 

— Oficerów mają naszych — rzekł ma- 
ior, 

Anglicy z niepohamowana pogarda pa- 
trzyli na Greków. Wtem. jeden z nich 


— 


zwrócił uwage na Quella, Lotnik wyzla- 
dał nieszczezólnie. Mundur miał stary 


Przypominają. 


A pogardy i ironfti 
prześlizgnął się w oczach majora. Quell 
wyczuł ię pogardę w stosunku do Siebie, 
Lecz nagle major zobaczył wyblakłe 
wstążeczki odznaczeń na kurtce Quella 
Zmieszał się jawnie. Zapytał latnika: 

— Pan powraca na front? 

Quel nie odpowiedziai, Nagle usłyszał 
czyjś głos, radośnie wykrzykuiący: 

— Oha! inglizi! To pan? 

To krzyczał jeden z żołnierzy grec- 
kich, radośnie wymachując rekoma w 
kierunku Quella. Był brudny i sbdarty 
Jak wszyscy jego towarzysze. Biegi już 
do Quella. 

— To ja! — krzyczał. — Pamięta pan? 

— Georgios! — nagle przypomiiał s0- 
bie Quel. To był Grek z Australii. krór6- 
go poznał ongiś w Larissie w kawiarni. 
Jak się pan miewa? 

rzyjaźmie uŚścisneli sobie rece. 

— Dobrze — odpowiedział z radosnym 
uśmiechem Georgios. — Jestem teraz w 
greckiej armii, Wstapitem do niej, gdy 
Niemcy napadli na nas Jedziemty wal- 
czyć dalej. - 

Quell uśmiechał sie, słuchając ałów Ge 
orgiosa. Nagle zbliżył się jeden z oflcze 
rów brytyjskich. Zapytał Greka: 

Co wy tu robicie? 

„Georgios nie odrazu zrozumiał © 0 
chodzi. Odwrócił sie do Anglika i patrzył 
pa -niego. ` 

— Natychmiast idźcie stąd precz. T 


» 
jest peron przeznaczony dla anzzejskich 
żołnierzy, iD. & n.) 
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Telefony 
Komenda MO 16-62. 
Miejskie Pogotowie Ratunkowe | Straż 
Pożarna — 21-07 
imiormacja Pocztowe — (2-1) 
Imóorm. kolej. | biuro podróżw Orbis" 
tel. 13-06. 


-= M = 


Dyżury apiek 
|Bpbtny apek: Dziś dwżuruje apteka 
Płaszyń: kiege, ulica Kanonieka 6. 
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iia „Bałtyk” wyświetlą ħi produk- 
Si radzieckiej pi. „Admira! Wachimew" 
i dodatek. 

Mine „Wołność* wyświetla fim pit. 
Sad Na. Y giteron to. rewelacyj jny da- 


Samenit ć 


grogram pi. ASB 
Kino „Stylowy wyświetla 
„Betatnia noe” i dodatek. 
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Z miasta i z województwa 


PBKOLKICTWO PLA BOROSŁYCH W 
WIELKOPOLSCE | ZIEM LUBUSKIEJ 


Ma terenie Wielkopolski i Ziemi Lu- 
baskiej szkolnictwa dła dorosłych rozwi- 
_ się pomyślnie, Istnieje tam I| gimnaz 
;,9 „eęów, w tym 4 państwowe, 7 
iaaii | 9 samorządawych. Poza 
wd. jeet 17 kursów nratuwrał- 
pa W drugim półroczu ubieglego ro- 
zakaliego w placówkach tych wyda- 
"zo 730 matug © chwij błetret przy ga- g5 
piana de prae fad amontowaniem kores- 
pondencyjnega "uns maturałnega, któ- 
utworzony będeie przy poradni samo- 
zpałceniewej. istniejącej pay Narado- 
wym Insiytawie Pasiępu. 


* 
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PLEWARME ZEBRANIE WOJEW. 
BRADY KULFWRY W POZNANIU 


W pomu kiferałów w Poznaniu od- 
h plenarne. zebranie Wojewódzkiej 
uw. Gstępwjące Prezydium Ra- 
oraddłiy ie spbeenum  sprawoadanie 
mie i organizacyjne. Szczególną: 
aa ołoczila Wojewódzka Rada Kul- 
tiny Fomasaystwo Fiłharmonii Robotni- 
czej, przy kórym zdołano utworzyć od- 
dielna orkiestrę symioniezną. Pierwszym 
O żer zespołu został Stanisław 
i. Bużym osiągnięciami jest rów- 

=. zesganizowanie w Poznaniu jako 
ege W Polsce Państwowego Insty- 

jak: Operowega pod dyrekcją dr. Szeli- 


UP YKE AAAA AEH ARRI 
Produkcia silników 


. 
tramwajowych 
Resiedzy Centralnym Zarządem Przemy- 
: ektrotechaniemego 2 Związkiem -Pwzed- 
sfębionstw Komunikacyjnych w Polsee został: 
meśpisany układ w sprawie produkcji krajo- 
węch sflników tramwajowych. Pierwsze sil- 
ws tramwajowe zostaną wyprodukowane w 


vach 1949 r. w Wośei około 180 sztuk, 
ZE już” został rezdzielnik na silniki 
mamsząjowe, w myśl którego otrzymają je 
Mósdzykomunalne Zakłady Komunikacyjne 
dań — Gdynia, Koleje Elektryczne Aagie- 
kia Stasko+ Dabrowskiego, Miejska Kolej 
ZE w Krakowie, Kolej Elektryczma 
dzka. Poznańska Kolej Elektryczna i Miej- 
dhie Zakłady KMomunikaewine m. st. Warsza- | 
"e. 

Podezas oprzeowywawia danych konstruk- 
opinyeh i wykonywania silników Bedzie na- 
wiązana ścisła współp'aca pamiechow przen- 
Hem sdetystechniczwom a przedstawiciejame 
Boizzkm Przedstysierstw Komerakzacojnnen. 


ET GELOSA: Wydawnictwa „Głosu Kelickiego” obowiązojący Sd 


Be tekstem: ad Hi 180 mm. sł 46, powwiej aè GA. Bmokne ma jedne mowo: pocznkiwanie rednia nè. %, ktediewe lekene, krese f omrmedzżi sł 25, moby m 20, nasznikiwenie 
pow m M. W nieduwie | kmwięta 25i dreio) 
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Likwidacja zagadnienia Volksdeutschów 


Zagadnienie velksdeutschów w Polsce 
zmierza ku szybkiej likwidacji, Votksdeu 
ische zgromadzeni są w 3-ch obozach: w 
Sikawie kolo Łodzi, Potulicy pod Bydgo- 
szczą | w Jaworznie koło Krakowa, Ra- 


zem w ewidencji tych 3- z 
duje się ok. 37 tys: 


h obozów znaj- 
Volksdentschów. 


Sprawa ich musi być, w myśl obowiązu- |iechów liczne ekipy pro 


jącej Ustawy. załatwiona do dnia 3I 


października rb. 


Choroby zakaźne we wrześniu 


Najczęściej spotykanymi chor. zakażny- 
mi tak na terenie Kałtsza, jak | powiatu 
te dur przuszny, ploniea, błonica i grużli 
ea. W miesiącu wrześniu skonstalowano 
poszczególne wypadki tych chorób w 
różnych miejscowościach naszego po- 
wiatu. Przyznać jednak trzeba, że dzieki 
energij i pracv naszych iekarzy, oraz u- 
świadamieniu społeczeństwa tak do mie- 
dawna grożne i nagminne choroby. jak 


KOMU 


Pormoęnicza Spółdzielnia Rzemieślni- 
cza przy Powiatowym Zwiążku Cechów 
w Kaliszu podaje do wiadomosci swoim 
członkom. że nadeszła skóra. która bę- 
dzie aj toisi w dowolnej ilosci. Skó- 
ra winna być odebrana do dnia [6 bm. 

e 4 


gowskiego. Ożywioną dyskusję na zebra 
niu wywołała kwestia teatralna. Jak wy- 
mika że sprawozdań, z pomocy Woje- 
wódzkiej Rady Kultury korzystało w cią- 
gu roku kilkadziesiat ipstviiueji, między 
innymi Towarzystwo Współpracy Kultu- 
ralnej, Instytut Badań Starożytności Sło 
wiańskich. Towarzystwo. Filozoficzne. 
Poza tym, dzięki inicjatywie Rady przy- 
znano * bieżacym roku szereg nagród 
aranci woj. poznańskiego. , 

"= Po”"udzteleniu absdlitofiim ns tepti 
cemu zarządowi. dokonano wyboru no- 
wego prezydium WRK. w ktorego kiat 
weszli: wicewojewoda mgr. Jerzy Gro- 
siekis de. Michal Szałagan, Waęław Ku- 
"packi, mgr. Zdzisław Kempiński oraz 
naczelnik Stanisław Hłebanowski. 


ZDRAJCA PRZED SADEM 
Sąd Okręgowy w Ostrowie Wlkp. roz 
pełrywał w dniu 9 bm. sprawę Wiady- 


dur brzuszny czy blanica nie przybieraja 
szerszych rozmiarów. lecz ich ogniska 
zwalczane bywają w zarodku. 
W miesiącu wrześniu br. 
iowano okolo 15 wypadków 


Zamo- 
duru 


brzusznego, okało 20 wypadków płonicy. 
5 wypadków 


kilka wypadków hlonicy. 
srużlicy otwartej, t wypadek Haine- 
| Medina, 2 wypadki odry. 2 grypy 12 czer 
wonki. 


NIKAT 


W związku z mająca być otworzona 


Spotdzielnia Lalek i Zabawek po b. fabry 


ce Lalek Szrajera — Urzad Zatrudnienia 
Oddział w Kaliszu wzywa - wszystkich 
hezrobotnyeh fachowców . którzy do 
1939 r. pracowali w wyżej wymienionej 
iabryce celem rejestracji. 


sława Kaczmarka. oskarżonego o dzia- 
lanie w interesie władz niemieckich na 
szkodę ludności polskiej, Kaczmarek. 
który był agentem gestapo. denuncjował 
członków poiskic h organizacji podziem- 
nych. W wyniku rozprawy Kaczmarek 
skazany został na 15 lat wiezienia, utra- 
tę wszelkich praw na 10 lat orsz konfi- 
skate calego majatku. 


4 * . 


= KTA DNA BEGOSZBRODKIARZA? 
„Prokurator Sądu Okręgowego w Po- 
zhaniu prowadzi dochodzenie przeciwko 
Hugonowi Herbertowi. Marcinowi Hauf- 
towi b. roiteniuererow: SS w obozie w 
Zabieraowie w czasie ad | listopada 1943 
r. do 20 stycznia 1945 r. Osoby, którym 
znana jest działalność Hauita winny zgło 


¡sič się osobiście lub pisemnie z podaniem 


adresu do Prokuratury Sądu Osregowe- 
go w Poznaniu, ul. Młyńska l-a, pokój 
80 celem złożenia zeznań. 


Z Ligi Kobiet 


W Świetlicy Spel. Obyw, Ligi Kobiet 
w Kaliszu. odbyło się zebranie. na któ- 
rym przewodnicząca ob. Zaksowa wygła 
siła referat na temat „Co da trzyletni 
plan odbudowy gospodarczej kobiecie pol 
skiej“ W rzeczowym i wnikliwym tym 
referacie przekonała słuchaczki, że nasz 
plan trzyleini. oparty na realnych pod- 
arae A naszych możliwości gospodar- 
czych, ma na celu racjonalną przebudo- 
wę gospodarczą Polski i podniesienie sto 
py materialnej najszerszych mas epote- 


czeństwa. Poprawa bytu materialnego 
świata pracy PE jest od wydajności 
naszej pracy, O ile więc podniesiemy wy 
dajność naszej pracy, o tyle podmiesiemy 
swój dobrobyt. 

Wielkie zdobycze nasze — reforma rol 
na. upaństwowienie przemysłu | ziemie 
odzyskane są fundamentem. na którym 
budować możemy i budujemy lepsze jut- 
ro Polski — dobrobyt naszego społeczen- 
stwa, 


W wyjmie nik anych obozach 


lobe. 15 nad Kkwidacja sprawi 


pracują 
volkdeu- 
któ- 
re badają każdą poszczególną sprawę Í 
ieżeli przewidziany wymiar karv pokry» 
wa się z czasem przebywania w aresZ- 
cie śledczym, dany volksdeutsch zostajć 
zwolniony z obozu. Jeżeli przewidziane 
jest kara wyższa. zostaje an przekazany 
do aresztu śledczego i oczekuje na spra- 
wę sądową. Jeżeli wreszcie kłóryś z 
volksdeutschów deklaruje swoją pizyna- 
leżność da narodu niemieckiego. sorawa 
jego zostaje przekazana do Urzedu Bez- 
pieczeństwa. który z kolei kieruje wnio: 
sek do Siarostwa o pozbawienie obywa- 
lelstwa Gdy pazba ienie obyvWatelstwz 
zostało już orzeczone. wówczas dane 
Niemca kieruje sie do PR-u. który zaj: 
muje wysłaniem go da Niemiec. 


kurat akie. 


<ip 
Wydalenie z granic Państwa Polskie- 
ządekla 
da narodi 


go tvch woiksdeutschów, którzi 


rowali swoją przynależność 
niemieckiego, ma być. zakończone do dn 
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Konkurs dla miodych 


Oddział Wiejski Zw. Zawsdowego Litora 
tów Polskich ogłaszs konkurs literqchi m 
wiersze. nowele fragment pamietnika, obra 
zek sceniczny lub reportaz na temat przeconz 
żeń spoieczno-ekonomicznych. politycza 
kulturalnych wsi polskiej ora” jej kontakt 
z miastem i pr smysłem. Opracowanie doty- 
czyć winno ostatnich czasow, łącznie 2 osre- 
sem wojennym 


"SaTZY 


Litera- 
kon- 


Zawodowego 
udziełu m 


Członkowie Zwiazku 
fów Polskich nie moza brac 
kursie, 

Za najlepsze prace przewiduje się iñ 18+ 
gród pienieżnych po 3 na Każdy rodzai Qasi- 
na suma nagród wynosi 150.000 zł 

Termin nadsyłanie prac upływa 3! 
nia 1947 r. 

Prace konituteGweE(nąlczy-dSYłAĆ "or r - kg 
resem Oddziału Wiejskiego ZZP -- Wa! 
wa, ul Rajszewska 44 


Kronika teatra'na 


y Czestochowie wystawił 


grud. 


Teatr Kameralni 


sztuke Zofii Morozowicz-Szczepkowszia) pt 
„Sprawa Moniki w wykonaniu artystow sce 

warszawskich w. reżyserii Haliny Starskiej 
Maria Chmurkowska, Tadeusz Olsza t Tade- 
usz 'Łuczaj wystąpili gościnnie w Teatrze 
Wielkim w Częstochowi e w widowisku „Wy: 
cieczki Krajozbawcze. W połowie wrz eśnie 


amatorski zespół świetlicowy z Radomska % 
degrał na że Wystawy Społeczno-Gospo* 
darczej w Czestochowie komedię Niewiarc- 
wicza pt. „ich dwóch”. Sezon teatralny w 
Czestochowie otwiera sztuka Szaniawskiege 
w trzech aktach „Adwokat | róże" na scenif 
Teatru Wielkiego, w reżyserii Artura Kwiat 
kowzskieqo, który jest zgrazem od!twórcą roll 
tytułowej 
i 4 
OKZZ we Wrocławiu 
rekcie Teatru Panstwowsgó w 


zawarła umowe z dy- 
sprawie.30 proc 
znizek dla świata pracy 


tv 
Przy Wrocławskim Teatrze Kukiełkowym 
zostanie w biez, sezonie teatralnym urucha. 
miona scena dramatyczna dla młodziezy pad 
kierownitiwem reżyserki lzy Kuniękiej 
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Żorzemnę sie również. 


Kalisz, AL Marsz Siajna 17, tel. 18.26. Tel. naosg HI-10. Godzin y przyjęć: Reletłor Nacz. 18—19, 
Zait Graf. Sp. Wyd. „Prasa” Łódź, Żwirki 17, 
aret yeme O Z ZK, 
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Punkty dla Polski zdobywają: Bazarnik, Antkiewicz i Szymura 


(Qa specjalne 


Rozegrany wczoraj w Warszawie na Sta- 
dionie Wojska Polskiego zierwszy mecz mie- 
dzypaństwowy v boksie ZSRR—Polska za- 
kończył się zasłużonym zwycięstwem Związ- 
kn Radzieckiego 10 : 6. 

Punkty dla Połski zdobyli: Bazarnik, Ant- 
kiewicz i Szymura. 

W ringu sędziowali na zmianę pp. Stepa- 
now (ZSRR) i Zapłatka (Polska). 

Na punkty: Bułaczew (ZSRR), Kobza ,Cze- 
chosłowacja) i Pasturczak (Polska). 

Widzów około 35 tysięcy. 


+ * . 

Na dwie godziny przed rozpoczęciem meczu 
ZSRR—Polska w boksie, Stadion Wojska 
Polskiego w Warszawie wypełniony już był 
wielotysięczną publicznością  przybyłą do 
Stolicy z najdalszych krańców Rzeczypospo- 
litej, 

Nieprzejrzane tłumy zaległy już miejsca 
stojące naprzeciwko trybuny głównej „sie- 
dzącej*, nieprzejrzane tłuiny podążały jesz- 
cze wszelkimi arteriami wiodącymi na sta- 
dion. Jedynym tematem rozmów były prze- 
widywania i horoskopy na temat meczu, od 
którego dzieliły już tylko.. godziny. Nazwi- 
ska: G'zywocza, Kolczyńskiego, Szymury, ja- 
ko tych, zdawałoby się, najpewniejszych, nie 
schodziły z ust. 

Typowano najróżnorodniejsze wyniki, od 
16:0 dla gości do remisu 8:8 włącznie, n'kt 
jednak nie ośmielił się stawiać na naszych 
chłopców. Turniej państw słowiańskich w 
Pradze wszyscy mieli jeszcze zbyt świeżo w 
pamięci, a takie nazwisk jak Greiner, 
Szczerbakow czy Koroliew zbyt głośno były 
okrzyczane przez całą prasę sportową, aby 
s góry nie przysądzić tych sześciu punktów 
na korzyść gości. W pozostałych pięciu. wa- 
gach też nie mieliśmy niestety stuprocenta-= 
wych faworytów. 

Łudzono się jednak, chociaż bez podstaw, 
ot tak przez patriotyzm lokalny, że potrzeb- 
ne punkty wywalczy Kolczyński (Warsza- 
wiacy widzą wciąż w „Kolce“ tego pięściarza, 
który rozsławił szeroko po świecie siłę poil- 
skiej pięści i nie mogą się pogodzić z tym, że 
obecny Kolczyński ustępuje już swym młod- 
szym: kolegom pod względem. kondycji fizycz= 
nej i że dziś na niego niestety liczyć nie moż- 
na nawet w meczach międzypaństwowych, w 
których dotychczas nie poniósł jeszcze żad- 
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25. Czowiek wyjdzie na spacerek, 
już transakcji cały szeteg. 


26. Potem bar | czarna kawka, 


aż = 


nej porażki), stawiano na Grzywocza, Bazar- 
nika i oczywiście Szymurę. To by wystar- 
czyło do zdobycia upragnionych 8 punktów 
i wywalczenia zaszczytnego wyn'ku remiso- 
wego, o którym wszyscy malzyli.. Niestety 
rachuby zawiodły, Kolczyński walkę prze- 
grał, Grzywocz również, nie zawiedli tylko 
Bazarnik i Szymura i niespodziankę zgotował 
Antkiewicz, 
PIĘĆ MINUT PRZE) DWUNASTĄ 

Pięć minut przed godziną 12-tą na stadio- 
nie panował już doskonały porządek. Wszy- 
scy siedzieli na swych miejscach i z nieci:r- 
pliwością oczekiwali na ukazanie się gości. 
Gdy przez m-gafon odezwał się głos spzake- 
ra oznajmiający wyjście bokserów radziec- 
kich na stadion, morze głów aewióciło się w 
stronę szatni. 

Po chwili zaczerwienił się sztandar, za któ- 
rym postępowała ósemka Związku Radziec- 
kiego z zaciekawieniem wyczekiwana przez 
publiczność. Ośmiu rosłych,  barczystych 
chłopców w granatowych dresach z czerwo- 
nymi literami CCCP na piersiach prowadzi 
kierownik ekipy p. Swiridow. Po chwili go- 
ście ustawiają się w ringu obok sztandaru. 
Trzaskają obiektywy fotoreporterów, którzy 
jak rój pszczół obsiedli ring. Na raz zrywa 
się burza oklasków. To Warszawa wita re- 
prezentację Polski. Drużynę p: ską efektow- 
nie prezentującą się w białych cresach z bia- 
łymi orłami na czerwonych tarczach na pier- 
siach prowadzi Feliks Sztarn, sekundant na- 
szych pięściarzy. Następują powitania. Gö- 
ści pierwszy wita przedstawiciei Towarzy- 
stwa Przyjaźni Polsko-Radzieckiej, następnie 
przedstawiciel PZB, p. Bielewicz. W krótkich, 
nacechowanych wielką serdecznością sło- 
wach, odpowiada kierownix ekipy radz'ec- 
kiej, p. Swiridow. Orkiestra gra hymny pań- 
stwowe i za chwilę ring jest wolny. 


RING WOLNY! 

W rogach sekundanci nakładają rękawice 
Sagałowiczowi (ZSRR) i Grzywoczowi — re- 
prezentantom wagi muszej. W rirku ukazuje 
się biała sylwetka sędziego Stepanowa. Gong 
dźw'ęczy krótko, jakby nieśmiało... 

Obaj zawodnicy wpadają w klincz. Sagało- 
wicz pierwszy się z niego uwalnia i od razu 
naciera energicznie. Co chwiłę zaskakuje 
Grzywocza szybkimi doskokami i szachuje 
go lewym sierpem, który później okazał się 
jednym z najniebezpieczniejszych uderzeń 
pięściarzy radzieckich. Grzywor musi ogra- 
niczyć się do defensywy, w której ratuje się 
unikami. 

W drugim starciu lewy sierp Sagałowicza 
staje się co raz bardziej niebezpieczny. Po 
jednym z nich ślązak wydaje s'ę być zamro- 
czony, Korzysta z tego Sagałorsicz i wzmae- 
nia jeszcze tempo natarcia. Zawodnik ra- 
dziecki walczy jednak niezupełnie czysto idąc 
często głową do przodu. 

W trzecim starciu Grzywocz opada wyraź- 
nie z sił. Ślązak ratuje się przytrzymywan'em 
swego przeciwnika, ale nie chroni go to przed 
lawiną ciosów, którymi zasypuje go Sagału- 
wicz. Kontry Grzywocza są krótkie i nie do- 
chodzą celu. W rezultacie walkę wyraźnie 
rozstrzyga na Swoją korzyść Sagałowicz, 
zdobywając prowadzenie 2:0 dla ZSRR, 


go wystanmmnta „Głosu Ro 
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BAZARNIK WYRÓWNUJE 

W ringu stają przedstawiciele wagi kogu- 
ciej Abdiejew (ZSRR) i Bazarnik (Poiska). 
Miejsce p. Stepanowa zajmuje dyr. Zapłatka. 

Bazarnik rozpoczyna walkę bardzo szczę 
śliwie: Kilka szybko wyprowadzonych cio- 
sów dosięga Abdiejewa, Po jednej z lewych 
prostych Abdiejew dotyka nawet ręką de- 
sek ringu. Bazarnik doskonale kontruje. 
Widownia ryczy z zachwytu i dopinguje 
Ślązaka, który walczy koncertowo, popisując 
się doskonałymi unikami i doskonałym re- 
fleksem, oraz wyczuciem dystansu. 

W drugim starciu Abdiejew dąży do 
zwarć, ale ślązak potrafi go umiejętnie sto- 
pować i umiejętnie z nich wyjść. W ferworze 
walki obaj zawodnicy rozcinają sobie łuki 
brwiowe. Najpierw krwawi Bazarnik, a póź- 
niej cienka struga krwi spływa po policz- 
ku Abdiejewa, który tak jak Sagałowicz 
idzie często naprzód głową. 

W trzecim starciu serpy Abdiejewa tracą 
już swą celność, chociaż kilka z nich traf'a 
jeszcze Ślązaka. Bazarnik jednrk każdy cios 
wspaniale kontruje. Doskonale wychodzą mu 
proste w żołądek, które wyraźnie odczuwa 
Abdiejew pod koniec tej runcy. 
Zwycięstwo Bazarn'ka zupełnie zresztą pre- 
konywujące, publiczność nagradza wiązanką 
pięknych kwiatów, 


POLSKA PROWADZI 4:2 

Prowadzenie dla Polski 4:2 zdobył Ant- 
kiewicz, który 7 wadze piórkowej _ spotkał 
się z Kniaziewem (ZSRR). 

„Taniec wojenny“ 
gongu. Antkiewicz rzuca się na swego prze- 
ciwnika jak burza. Zasypuje go gradem sil- 
nych, krótkich ciosów i goni po ringu. Pu- 
bliczność szaleje z uciechy i żywo dopinguje 


hoćniczego**) 
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machera seriami krótkich ciosów 1 robi wres 
żenie, jakby nie walczył, lecz sparrował z 
młodszym, dobrze znznym, kolegą klubo- 
wym. 

Wysokie zwycięstwo Grejnera, a przede 
wszystkim piękną i czystą jego walkę pu- 
bliczność nagradza długotrwałymi oklaskami, 


SZCZERBAKOW ZWYCIĘŻA, ALE CHYCH- 
ŁA SPISAŁ SIĘ DOBRZE 


Zwycięzca z Pragi Olejnika Szczerbakow 
(ZSRR) spotkał się wczoraj w wadze półś.ed- 
niej z Chychłą. 

Szczerbakow jest pięściarzem niezwykle 
silnym fizycznie (jak zresztą wszyscy jega 
koledzy), ale nie posiada dobrej zasłony. 
Chychła w pierwszym starciu bardzo ładnie 
się „odgryza* i kilkakrotnie łapie Szczerbako- 
we na silne i celne kontry z prawej. Pod ko= 
niec rundy sam się jednak nadziewa na k'l- 
ka sierpów Rosjanina, 

W drugim starciu CThychła walczy nad= 
spodziewanie. Wychodzą mu doskonale uni- 
ki i kontry. 

W trzecim starciu Polak opada z sił. Szczer= 
bakow prze do przodu jak czołg i zasypuje 
Polaka krótkimi ciosami. Pod koniec rundy 
Chychła słania się już na nogach i pomimo 
doskonałej postawy przegrywa na punkty. 


KOLCZYŃSKI ZAWIÓDŁ 
Kolczyński zawiódł wczoraj swych zwolene 
ników z kretesem. W walce z Ogurienkowem 
w wadze średniej wypadł blado, o wiele go- 


zaczął się od razu po|Tzej niż z Tormą, 


Początek walki nale*ał do Polaka. Jeden 2 
ciosów „Kolki* dosięga w podbródek Ogu- 
rienkowa i czyn: na nim wyraźne wrażenia. 
„Kolka* jednak szybko puchnie. Pod koniec 


naszego marynarza. Runda kończy się zwy-| Statcia Ogurienkow przejmuje inicjatywę, 


cięstwem Polaka. 

W drugim starciu Antkiewi jest słabszy. 
Nie wychodzą mu tak dokładn* ciosy. Knia- 
ziew kilkakrotn'e dostaje Polaka na swój le- 
wy sierp, który go wyraźnie osłabia. 

W trzecim starciu Antkiewicz  finiszuje. 

B'je jednak nieco za szeroko. Pod koniec jej 
jednak ciosy Polaka stają się znów bardziej 
precyzyjne. 
Kniaziewa, ale nie potrafi tego wykor ystać. 
Końcówkę Antkiewicz ma doskonałą i to 
przesądza w dużej mierze o jego zwycę- 
stwie. 

POPISOWY BOKS GREJNERA 

Doskonały boks zademonstrował wce'oraj 
najlepszy technik gości Grejner w walce z 
Rademacherem (Polska) w wadze lekkiej. 
Grejner przypominał spokojem i opanowa= 
niem Torme. Jest to skończony technik o sil- 
nym i szybkim ciosie, który potrafi zdemolo- 
wać najbardziej odpornego zawodnika. 

Od razu inicjatywę ujął w swe ręce Grej- 
ner. Pierwsze jelnak ciosy Rademacher wy- 
łapuje na zasłonę, « później przytomnie bar- 
dzo kontruje, Walka przez cały czas prowa- 
dzona jest na wysokim poziomie. 

W drugim starciu uwidacznia się przewaga 
Grejnera co raz wyraźniej. Grejner idzie 
wciąż do przodu i trafia co raz częściej i co 
raz soczyściej. W trzecim starciu Grejner już 
całkowicie panuje w ringu. Zasypuje Rade- 


Nowy rok akademicki rozpoczety 


W niedzielę w sali kina „Polonia“ odbyła 
sie uroczysta inauguracja Nowego Roku 
Akademickiego, którą zaszczycili swą obec- 
nością rektorzy wyższych uczelni w Łodzi 
oraz przedstawiciele władz miejskich z pre- 
zydeniem Stawińskim i prezesem Andrzeja- 
kiem na czele. 

Ze strony władz uniwersyteckich wygłosił 
przemówienie Rektor Kotarbiński, podkre 
ślajace wagę współpracy, jaka powińna cechov- 
wać społeczeństwo studenckie oraz oświad 
czając, że Uniwersytet Łódzki otrzymał z 
Wojewódzkiej Rady Narodowej w Szczecinie 


naszego miasta, która podczas pobytu na Po- 
morzu Zachodnim skompletowała 
sięczną bibliótekę i z wytężeniem sił i ener- 
gii prowadziła akcję szerzenia oświaty. 


idzie do zwarcia i demoluje w nich Kolczyń- 
skiego. 

W drugim starciu przewaga Ogurienkowa 
staje się jeszcze bardziej .widoczna. Przypie- 
ra on Kolczyńskiego kilkakrotnie do lin i wy- 
gliywa wszystkie zwarcia. 

Taki sam obraz walki mamy na początku 
trzeciego starcia. Pod koniec rundy Kolczyń- 


Kilkakrotnie przypiera dr lin] Ski zrywa się jeszcze do ataku, ale goni już 


ostatkiem sił i w rezultacie przegrywa bez- 
apelacyjnie na punkty, grzebiąc wszelkie na- 
dzieje na wynik remisowy n.eczu. : 


DRUGA MŁODOŚĆ SZYMURY 

W przeciwieńsiwie do Kolczyńskiego, do- 
skonale wypadł Szymura w walce ze Stepa- 
nowem (ZSRR) w wadze półciężkiej. 

Poznaniak był jedynym Polakiem, który 
przewyższał rod względem fizycznym swego 
przeciwnika. Ponadto Szymura miał swój 
dzień. 

Przez pierwszą rundę bił częściej i celniej, 
W drugim sterci': to samo. 

W trzecim starciu Stepanow kładł się już 
na poznaniaka, który zasypywał go swymi 
dyszlami. 

Po ogłoszeniu zwycięstwa Szymury, pu- 
bliczność zniosła go na ramionach do szatni. 


ZABAWA KOTA Z MYSZRĄ 


Zabawą kota z myszą "yła walka w wadze 
ciężkiej Koroliewa (ZSRR) z Niewadziłem. 


Łodzianin nie miał w tej wałc. żadnych 
szans. Kuroliew nie ma dzisiaj równegc 
przeciwnika w całej Eu.opie. Rozporządza 


on krótkim, bardzo szybko wyprowadzanym 


ośmioty- | ciosem o niebywałej sile, którym zmaltreto- 


wał wp-ost Niewadziła, 
W pierwszym starciu Niewadził był trzy- 


Prezydent Stawiński imieniem władz miej- | krotnie na deskach. Pierwszy raz na kola= 


skich mówił o obecnych trudnościach fnan- 
sowych, które, niestety, nie pozwalają na 
większą jeszcze pomoc studentom, zwracając 
się jednocześnie z apelem do młodzieży o zro- 
zumienie tej sytuacji. 

Część artystyczna w wykonaniu studentów 
i absolwentów Wyższej Szkoły Muzycznej 


nach, drugi raz odpoczywał lo 7, a za trzecim 
razem przed wyliczen'em uratował go gong. 

Na początku drugiego starcia po niewidocz= 
nym zupełnie ciosie Ro.janina Niewadziła 
n'eprzytomnego zaniesiono do rogu. 

Taka była historia pierwszej walki Niewa- 
dziła w reprezentacji Polski. Trudno, prze- 
ciwnik był nie dla niego. 


podziękowanie dla młodzieży akademickiej i Teatralnej zakończyła uroczystość, Z. K. 


I i „pokerek”. grubsza stawka. 


ASP Á = mn 


